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RĘKOPISÓW NIEZAMÓWIONYCH NIE ZWRACA SIĘ 

Pierwsi pśonerzy socjalizmu. 

T h o m a s M o r u s , angiel­
ski kanclerz, autor słynnej 
„Utopji", która dała pod­
waliny idei socjalistycznej. 

Jean Jack Rousseau , 
który w swym słynnym 
dziele: „Contrat social", 
stworzył teorję demokra­

tycznej republiki. 

ftouge de l l i s i e , autor 
„Marseilleuse". 

Joseph Proisdhon 5 autor 
słynnej maksymy: Jt<ażda 
własność jest kradzieżą". 

Louis ESanc, francuski 
socjalista i słynny historyk, 
członek rewolucyjnego rzą­

du w roku 1848. 

P. Chłapowski wrócił do 
Warszawy. 

Warsz. kor, „Republiki" telefonuje: 
Wczoraj o 630 rano pociągiem z Po­

znania przybył do Warszawy pos. polski 
w Paryżu p. A . Chłapowski. P. Chła­
powski opuścił Paryż w sobotę i ma 
wrócić z powrotem na swój posterunek 
dopiero w początkach czerwca. 

Jest to niebywały skandal, aby poseł 
w zaprzyjaźnionym państwie nie był o-
bccny przy tak ważnym akcie politycz­
nym, jakim są wybory d oparlamentu i 
nie zdawał sobie sprawy z ważności i 
skutków tego aktu dla polityki między 
narodowej. 

Należy się spodziewać, że wobec z wy 
cięstwa socjalistów i zmienionej sytuacji 
politycznej we Francji, p. Chłapowski 
nie powróci już na swe stanowisko i od 
powiedzialna placówka paryska zosta­
nie obsadzona przez posła bardziej odpo 
wiedniego I mogącego sic łatwiej porożu 
mieć z rządem lewicy francuskiej. 

Rezygnacja p. Knolla. 
Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
Wczoraj wieczorem dowiedzieliśmy 

się o rezygnacji p. Romana Knolla z po­
wierzonej mu misji utworzenia polskiej 
placówki dyplomatycznej w Angorze. 

Powodem rezygnacji p. Knolla jest 
zatarg z administratorami z M . S. Z., 
którzy nie doceniają pilności i ważności 
reprezentacji Polski przy rządzie tu­
reckim. 

Duszenie kury, która znosi złote jajka. 

A. S z y k . 

Wczorajsze posiedzenie Senatu. 

Z turnieju szachowego 
w New-Yorku. 

RQII (Austrja)— B o g u b o w (Rosja) 

Warszawa, 15 maja. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Na dzisiejszem posiedzeniu Senatu po 
przyjęciu ustawy o pracy młodocianych i 
kobiet, przystąpiono do dalszej dyskusji 
nad ustawą o uwłaszczeniu b. czynszow-
ników, długoletnich dzierżawców i wo l ­
nych ludzi w województwach wschodnich 

W dyskusji zabieral i głos senatorka 
Lewczanowska (Klub ukraiński) Krzyża 
nowski, Nowicki ( „Wyzwolen ie) " oraz 
sprawozdawca senator Smólski, podno­
sząc, konieczność poczynienia zmian. 

Ustawę przyjęto w głosowaniu ze 
zmianami komisj i . 

Nasienne oosiedcznic Senatu 28 b. m. 

Naprawa administracji 
na kresach. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
Dziś o 5 po pol. rozpoczyna się w pre 

zydjum rady ministrów konferencja w 
sprawie naprawy administracji na Kre­
sach. Weźmie w niej udział około 4(1 
osób. Z tego połowa z kó ł parlamentar­
nych oraz komitet polityczny rady ml-
metrów in corpore, komitet rzeczoznaw. 
ców do spraw kresowych i szereg dzia­
łaczy kresowych. 

Zjazd za;*ai krótkiem przemówie­
niem programowym premjer Grabski. 

Następuje wygłoszą referaty o naprą 
wie stosunków w administracji i w szkol 
nictwie min. spraw wewnętrznych Hucb 
ner i oświecenia publicznego p. Mikla­
szewski. Obydwaj referenci zgłoszą imie 
niem rządu wnioski, które wedle na­
szych informacji idą w kierunku naj­
szerszego uwzględnienia potrzeb miejsce 
wej ludności tak w dziedzinie administre 
cji, samorządu, jak i w dziedzinie oświa 
ty i wyznań. 

Po dyskusji zostaną wybrane komi­
sje, które będą miały na celu skonkre­
tyzowanie wniosków rządowych. 

KOMISJA SEJMOWA W WIĘZIE­
N I A C H . 

Warsz. kor. „Repub l i k i " telefonuje: 
Zgodnie z decyzją sejmowej komisj 

administracyjnej w dniu wczorajszen 
podkomisja dla zbadania stanu więzień-
nictwa pod przewodnictwem posła Thu-
gutta zwiedziła więzienie mokotowski* 
w Warszawie, gdzie odsiadują karę wici 
niowie polityczni, 
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i polsKa na notę Sowietów, 
które podjęły się obrony U k r a i ń c ó w i białorusinów w Polsce. 

Warszawa, 15 maja. 
W di?ru 15 b, n. p. minister spraw z& 

jfranicznych przesłał na ręce Leonidasa 
Obolcuskicgo, posła nadzwyczajnego i 
ministra pełnomocnego, związku republik 
socjalistycznych rad notę treści nastę­
pującej: 

„Panie pośle! Zapoznawszy sic z 
treścią noty z dr.ia 10 b, m. nr. 769, do­
ręczonej przez komisarza ludowego spraw 
zagranicznych związku posłowi Rzeczy­
pospolitej polskiej w Moskwie, mam za­
szczyt prosić Pana, panie pośle o zako­
munikowanie swemu rz rdowi , co nastę­
puje: 

Rz-jd Polski widzi się z przykrością 

zmuszonym oświadczyć, że nie można u-
7.nać treści w' /mień. noty za podstawę do 
roszczonej dyskusji . Nie wchodząc w 
ocenę podnoszonych pod pretekstem 
art . 7 t rak ta tu ryskiego zarzutów rzad 
polski z całą stanowczośią odrzuca je, 
jako próbę wmieszenia się do wewnę­
trznych spraw państwa polskiego. 

Rząd polski zastrzega się kategory­
cznie przec iwko niepowołanej i w sto­
sunkach dyplomatycznych n iepraktyko-
wanej k ry tyce wystąpień prezydenta 
Rzeczypospolitej polskiej i wyższych 
władz polskich w sprawach nie dotyczą­
cych wzajemnych stosunków między 
Polską a Zw. S. S. R, 

Rząd polski nie może nie wyrazić 
swego zdziwienia, że Związek występuje 
w obronie rzekomo krępowanych w 
Polsce wolności obywatelskich i ku l tu ra l 
no - rel igi jnych mniejszości narodowych, 
podczas gdy na terenie Związku obywa( 
tele zarówno mniejszości, jak i w ięk­
szości narodowych poszczególnych repu­
b l ik wolności tych są pozbawieni. 

Wobec powyższego, rząd polski w i ­
dzi się zmuszonym oświadczyć, iż na 
przyszłość nieuzasadnione i niedopusz­
czalne roszczenia rządu Związku S. S. R, 
z t y tu łu art . 7 t rak ta tu ryskiego pozosta­
wać będą bez odpowiedzi. 

Rząd polski pozwala sobie przytera 

zwrócić uwagę rzędu Związku, że osią 
gniecie najbardziej normalnego ukształ­
towania wzajemnych stosunków, dobrego 
sąsiedztwa między Polską a Związkiem 
na k tórych rządowi polskiemu zależysz 
pewnością nie mniej, niż rządowi Związ­
ku , jest do uzyskania nie przez stawia­
nie nieuprawnionych roszczeń i preten­
sji, lecz na drodze lojalnego i ścisłego 
wykenaia wszystkich wzajemnych zobo- ' 
wiązań, wypływających z t rak ta tu rys­
kiego. 

Racz Pan przyjąć, Panie pośle, wy­
raz' ' mego głębokiego szacunku. 

(—) Maurycy Zamoyski, 
minister spraw zagranicznych, 

Formowanie nowego rządu we Francji 
O ile Herriot odrzuci misję tworzenia gabinetu, to zostanie ona powierzona Briandowi 

Paryż, 15 maja. 
Polska Agencja Telegraficzna 

Rozwiązanie kryzysu rządowego we 
Francji nastąpić może natychmiast po 
odbywającym się kongresie part j i socja­
l istycznych, na k tó rem rozstrzygniętą zo 
stanie sprawa wzięcia lub nie wzięcia 
udziału w rządzie wszech - socjalistycz­
nym. 

Wśród przywódców socjalistycznych 
Leon Blum brani stanowiska niewstępo-
wania socjalistów do nowego gabinetu, 
podczas gdy Paweł Boncourt bron i sta­
nowiska przeciwnego. 

Przyjazd Hcrr io ta do Paryża spodzie­
wany jest w następnym tygodniu. W ko ­
łach pol i tycznych sądzą, że Poincare w 
tozmowie z prezydentem republ ik i wska 
że na Hcrr io ta , jako na swego domnie­
manego następcę. Prezydent republ ik i 
przed powierzeniem Ker r io tow l misji u-
tworzenia gabinetu postawi pewne wa­
runk i , a w razie nieprzyjęcia ich misję 
otworzenia nowego gabinetu ma powie­
rzyć Br iandowi. 

Akc ja kó ł lewicowych w k ie runku 
obalenia Mi l lc randa posi łkuje się tak ty ­
ką, że przywódcy lewicowi , wzywani ko 

lejno przez Mi l lcranda do utworzenia 
gabinetu i przyjęcia postawionych przez 
niego pewnych warunków mają je odrzu 
cić, co miałoby zmusić prezydenta repu­
b l i k i do ustąpienia. 

L I K W I D A C J A PRZESILENIA R Z Ą D O ­
W E G O . 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Paryż, 15 maja. 

„ L 'Oeuv re " pisze, że l ikwidacja prze 
silenia rządowego ma się odbyć w nastę 
pujący sposób: Prezydent republ ik i M i l -
lerand zawezwie Herr io ta do Pałacu E l i 
zejskiego i zaproponuje mu przyjęcia 
misji utworzenia gabinetu. O i lcby Mi l le 
rand postawi ł jak ieko lwiek warunk i , to 
Herr iot prawdopodobnie odrzuci je, o i le 
zaś Mi l lerand nie postawi ich to Herr io t 
zawezwie socjalistów do wstąpienia do 
'.•'ibinetu. Jeżeli kongres socjalistyczny 
w dniu 1 czerwca wypowie się za udzia­
łem socjalistów w rządzie, to ka r te l le­
wicy wstąpi do rządu. O i leby Herr iot 
z jak ichkolwiek powodów odrzuci ł misję 
utworzenia gabinetu, to Mi l lerand zwró­
ci się prawdopodobnie do Brianda z tą 
samą propozycją. 

Herr io t w rozmowie z przedstawi­
cielem „Ma t i na " oświadczył, że partja je 
go będzie się musiała zreformować. A k ­
cja ta będzie wymagała pewnego czasu. 
Herr iot uważa, że dopóki reforma ta nie 
zostanie dokonaną, part ja powinna się 
wstrzymać od zajmowania jakiegokol­
wiek stanowiska. 

R A D Y A N G I E L S K I E D L A NIEMIEC. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 15 maja. 

„Da i l y Telegraph" uważa za niepo­
myślny zbieg okoliczności, iż w wyborach 
do parlamentu niemieckiego większość 
uzyskal i reakcjoniści właśnie w chwi l i , 
gdy we Francj i istnieje najlepsza okazja 
dla uregulowania sprawy odszkodowań. 

„Westminster Gazette' ostrzega Niem 
ców przed zajęciem odmownego stanowi 
ska w sprawie raportów rzeczoznawców, 
gdyż nieuniknionem następstwem tego 
byłby upadek Niemiec, zniszczenie kredy 
tu niemieckiego przynajmniej na prze­
ciąg jednego pokolenia oraz przedłużenie 
okupacji Nadrenj i . 

„Westminster Gazct ta" zauważa zba-

Likwidacja zatargu niemiecko-sowieckiego. 
Ber l in , 15 maja. 

Polska Agencja Telegraficzna 
Między posłem niemieckim w Rcsji 

B rock lo rd - Rantzauem a rządem sowiec 
k i m odbywają się w ostatnich dniach 
narady. Żądania rosyjskie zostały ujęte 
w nocie, k tó ra dziś przedstawiona zo­
stanie rządowi niemieckiemu. Żądania 
rosyjskie przedstawiają się następująco* 
wyrażenie przez rząd Rzeszy ubolewania 
z powodu zachowania się pol ic j i , uzna­
nie cksterytorjalności rosyskicj repre­
zentacji handlowej, jako gwarancji niepo 
wtarzania się podobnych zajść, jakie 
miały miejsce w dniu 3 maja r. b., uka­
ranie inicjatorów i k ie rowników rewizj i 
i udzielenie odszkodowania za szkody. 

Żądania rosyjskie są przedmiotem wy 
miany zdań między rosyjskim przedsta­
wicielem w Berl inie Gradowskim i min i ­
strem Strescmannem. 

R O Z Ł A M WŚRÓD PRZEMYSŁOW­
C Ó W N I E M I E C K I C H . 

Ber l in , 15 maja. 
Na odbytem wczoraj posiedzeniu 

związków niemieckich przemysłowców 
Rzeszy grupa przemysłowców, którzy wv 
powiedziel i się za planem rzeczoznaw 
ców, oderwała się od związku i utworzy­
ła samodzielny związek. Grupa ta za 
mierzą przed zebraniem się parlamentu 
zwołać do Berl ina zebranie, na którem 
zajmie stanowisko w sprawie planu rze 
ezoznawców. 

Pisma nacjonalislyczno - radykalne, 
jak „Deutsche Zei tung" i „Deutsche Ta-
geszeitung" pochwalają te koła przemy­
słowe, które zajmują stanowisko nega­
tywne w stosunku do planu rzeczoznaw­
ców. 

BEZROBOCIE W NIEMCZECH. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Dortmund, 15 maja. 
Z 7 tysięcy robotn ików w hutach że­

laznych i fabrykach Hoescha zwolniono 
4 tysiące z powodu braku środków opa­
łowych. 

L U D O W C Y N IE U T W O R Z Ą B L O K U 
Z N A C J O N A L I S T A M I . 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Ber l in , 15 maja. 
Wczoraj odbyła się tu konferencja 

parlamentarnej f rakcj i part j i ludowej. W 
czasie konferencji zabierali głos Strese-
mann i wice kanclerz Jarres. 

Rezolucja' ogłoszona po tej dyskusji, 
pochwala pol i tykę reparacyjną rządu 
Co się tyczy stworzenia nowego gabi 
netu, rezolucja podkreśla konieczność 
zjednoczenia patr j i , stojących na gruncie 

wykonania projektu rzeczoznawców, 
uważając, iż stworzenie b loku z nacjona 
l istami zaniemożliwe. 

Z powyższych rezolucji wynika, że 
partja ludowa nie odrzuca udziału socja 
l istów w rządzie. 

N O W Y G A B I N E T W J A P O N J I . 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 15 maja. 
Według doniesień „Timesa", gabinet 

japoński ustąpi dopiero po uroczystoś­
ciach weselnych następcy tronu. Jako 
kandydata na premjera gabinetu wymie­
niają tutaj Kato. 

wiennem dla Niemiec jest postanowieni* 
przyjęcia bez zastrzeżeń propozycji ko ­
misji rzeczoznawców, k tóre mogą ulec po 
prawkom i uzupełnieniu w razie, gdyby 
w praktyce okazały się niedoskonałe, 

SPOTKANIE PREMJERÓW. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 15 maja. 
„Da i l y Telegraph" dowiaduje się, że 

spotkanie Mac Donalda z nowym pre-
mjerem francuskim nastąpi za jakieś ' 
do 4 tygodnie. 

D Ł U G I I O D S Z K O D O W A N I A . 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Londyn, 15 maja. 
Mac Donald oświadczył w izbie gmin 

że przed zwołaniem konferencj i w spra­
wie długów międzysojuszniczych należy 
omówić postanowienia, dotyczące spraw 
podnoszonych w sprawozdaniach rzeczo­
znawców. 

Sprawa odszkodowań i długów rr iędz* 
sojuszniczych, zdaniem Mac Donalda, są 
oddzielone i łączenie ich jest dziś niemo­
żl iwem. 

W Y S T A W A M I Ę D Z Y N A R O D O W A W 
TURCJ I . 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Ber l in , 15 maja. 

Według doniesień w Konstantynopola 
została otwarta w Adenie pierwsza wy­
stawa turecka, w które j bierze udział 
szereg f i rm zagranicznych. 

Zarząd Gminy wyznaniowej żydowskiej m. Łodzi i Komisja Wyborcza 
podają niniejszym do wiadomości, że płatnicy składki gminnej oraz osoby 
które do dnia 14 b. m. złożyły deklaracje winny dla zabezpieczenia swych 
praw wyborczych w terminie od dnia 16-go maja do dnia 24-go maja r. b. 
włącznie, sprawdzić w kancelarji Zarządu Gminy PI. Wolności 6, czy wnie­
sieni zostali na listę wyborców. W ciągu podanego wyżej czasu przyjmo­
wane są reklamacje. Późniejsze reklamacje nie będą uwzględniane. 

3614 

otworzy 
Niniejszym podaję do wiadomości Sz. Klljenlell, iz z dniem dzisiejszym 

ylem w centrali mojej przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 6 specjalny 
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wyborach. 
Najwięksi entuzjaści postępu nie mo­

gli się spodziewać takiego powodzenia 
wyborczego, jakie lewica osiągnęła we 
Francj i faktycznie. Zwycięstwo mil i tarne 
przyprawia częstokroć ludność o zawrót 
głowy i zapewnia tr iumf szowinizmowi, 
* skoro dla szowinizmu powstaje grunt 
wdzięczny, tysiące najmitów słowa i p ió­
ra karmi społeczeństwo tą trucizną. Tak 
było we Francji od czasu zakończenia 
wojny. 

Ostatnio nacjonaliści usi łowal i uczy­
nić atut z wyn iku wyborów niemieckich i 
przesadziwszy powodzenie nacjonalizmu 
niemieckiego, straszyli wyborców upo­
rem odwetu. Nic to wszakże nie pomogło 

"Społeczeństwo francuskie okazało się 
zbyt dojrzałe, ażeby dać się otumanić po 
raz drugi. Spadek franka, drożyzna, nie­
znośne brzemię podatkowe, korupcja i 
Europa bez pokoju — oto fakty, które le 
piej atestowały gospodarkę reakcj i niż 
wszelkie jej piękne frazesy. Na tle tych 
opłakanych wydarzeń lewica francuska 
miała już ułatwione zadanie agitacyjne, 
wysuwając hasła zgodnego współżycia 
narodów na zewnątrz oraz reform społe­
cznych nawewnątrz. A sukces lewicy 
francuskiej po wyborach niemieckich, do 
wodzi , że tem większe byłoby jej zwycię­
stwo, gdyby te wybory odbyły się przed 
wyborami niemieckiemi t. j . bezpośrednio 
po zapanowaniu Labour Party w Angl j i . 

Co się tyczy konkretnej sprawy u two­
rzenia gabinetu, to wprawdzie sama le­
wica ma t y l ko nieznaczną większość, 
bo na współpracę komunistów l iczyć nie 
można, ffle i w gronie stronnictw, k tóre 
szły do wyborów pod f i rmą b loku narodo 
wego znajdują się grupy, które niezawod­
nie przyłączą się do lewicy, do które j 
dawniej należały. W każdym razie, k to ­
ko lw iek stanie na czele gabinetu, będzie 
on musiał uprawiać pol i tykę w duchu le­
wicowym, a w jakiej to się ujawni formie, 
wkrótce stanie się wiadomem. 

Natomiast ' konkretniejsze szczegóły 
znane już są o zamierzeniach grup poseł 
skich w Niemczech, jakko lwiek i tu sytu­
acja ułoży się ostatecznie dopiero teraz, 
po dowiedzeniu się o wyn iku wyborów w 
Niemczech. Właśnie w oczekiwaniu tego 
rezultatu otwarcie nowego Reichstagu 
wyznaczono na koniec maja. W y n i k wy 
borów nie jest dla niemieckiego centro­
lewu tak niepomyślny, jak starała się do 
tychczas przedstawiać tendencyjnie reak 
cja. Tak zwana „w ie lka koal ic ja", sto­
jąca niewzruszenie na gruncie raportu 
rzeczoznawców rozporządza 252 manda­
tami, podczas gdy opozycja składająca się 
z nacjonalistów, faszystów i komunistów 
posiada 215 głosów. O tem, ażeby prze­
ciwnicy rapor tu mogli sami rządzić, na­
wet gdyby miel i większość, nie może być 
mowy, bo nic pozytywnego ich ze sobą 
nie łączy. Gdyby więc nicmiecko-narodo 
w i zjednoczyli się ze związkiem agrarnym 
w jedną partję, ażeby stanowić stronnic­
two największe, któremu należy powie­
rzyć mandat utworzenia rządu, to w naj­
lepszym razie t. j . gdyby chcieli się tego 
podjąć i l iczyl i na powodzenie, musieliby 
się zwrócić do członków dotychczasowej 
koal ic j i , czyl i stanąć na gruncie raportu. 
A le to jest mało prawdopodobne, wsku­
tek czego mandat utworzenia rządu przy 
pada kolejno największej part j i , czyl i so­
cjalistom. 

Trudność natomiast t k w i w czem in­
nem. Wie le rozstrzygnięć rapor tu wy­
maga zgody większości kwal i f ikowanej 
*/, głosów, a więc pomoc niemiecko-naro-
dowych może okazać się potrzebną. A le 
sprzeciw ich w tej mierze uważa się za 
całkowicie wykluczony. Pominąwszy, 

iż odrazu było wiadomo, że w ich sta­
nowisku „nieprzejednanem" było dużo 
demagogji wyborczej, wskazuje się obec­
nie konkretnie na zwrot w ich zapatry­
waniu. Zwro t ten u ła tw i ła im śmierć 
przywódcy — Helfericha przy katastro­
fie kolejowej. Teraz podkreśla się, że 
buńczuczne odrzucenie przez nacjonali­
stów raportu sprawozdawców, zaraz po 
jego ogłoszeniu, jako „drugiego t raktatu 
wersalskiego", położyć należy na karb 
osobistej presji Helfericha. Teraźniejszy 
zaś ich leader b. minister, Hergt, w arty­
kule wydrukowanym po wyborach mówi 
już o konieczności jaknajśpieszniejszego 
porozumienia się z „wrogami Niemiec". 
A r t yku ł ten, nie bacząc na liczne w nim 
zastrzeżenia, uważany jest za chęć zerwa 
nia z opozycyjnością nieprzejednaną i 
wkroczenia na drogę kompromisu. O 
różnicy zdań w łonie stronnictwa deutsch 
nationalów mówiono zresztą i przed wy­
borami. Jeżeli zaś by ło tak dotychczas, 
gdy reakcja niemiecka l iczyła na zadraż­
nienie stosunków przez reakcję francuską 
to tembardziej nacjonaliści niemieccy mu 
szą uledz teraz po zwycięstwie we Francj i 
lewicy, bo gdyby się okazal i zbyt upar­
tymi , to prezydent Ebert może rozwią­
zać parlament i rozpisać nowe wybory, 

przy k tórych reakcja przepadnie z k re ­
tesem. 

W celu rychłego załatwienia najbliż­
szych problemów pol i tyk i zagranicznej, 
kanclerz Marks, przywódca wielk iej koa 
l icj i , zamierza stosować tak tykę nastę­
pującą. Do dymisji on się nie poda, lecz 
!-lai.'t przed par l jmentcm, ubiegając się 
o zaufanie, które niewątpl iwie otrzyma, 
co będzie odrazu symbolem aprobowania 
raportu. Następnie l iczy on także na u-
zyskanie większości • kwal i f ikowanej w 
miarę konieczności uchwalenia ustaw 
związanych z raportem. Dopiero gdy spra 
w y zagraniczne zostaną załatwione i gdy 
wypadnie przystąpić do po l i t yk i we­
wnętrznej, stanie się aktualną kwestja 
zmiany rządu, a wówczas możliwe są roz 
maite kombinacje. 

Wybo ry niemieckie ocenia się u nas 
głównie ze stanowiska stosunku do ra­
portu. A le są one znamienne i pod In ­
nym względem: uderza w nich sukces 
stronnictw robotniczych. Na 467 posłów 
wybrano 100 socjalistów, 64 komunistów 
oraz 32 deutsch-volkische. O tej ostatniej 
grupie trzeba powiedzieć, że obok skraj­
nego nacjonalizmu zapowiadało ono także 
bezwzględną walkę z kapitałem. Co się 
tyczy komunistów, to Teodor Wol f f o 

nich pisze: „ W każdym razie trzeba wziąć 
pod uwagę, że dzisiejsi komuniści są to 
wczorajsi socjaliści niezależni, k tórzy się 
przedtem połączyl i z socjalistami więk­
szościowymi, a teraz znowu się od nich 
oddzielają. To samo zjawisko obserwu­
jemy we Franc j i gdrie wybrano 102 so­
cjalistów, 29 komunistów, nie mówiąc o 
tem, że 127 głosów otrzymały rozmaite 
grupy „ radyka łów socjalistycznych", a 
39 grosów — „republ ikanie socjalistycz­
n i " , k tóre to partje nie są wprawdzie so­
cjalistyczne w ścisłem znaczeniu tego sło 
wa, ale bądź co bądź mają w swym pro­
gramie szerokie reformy socjalne w gra­
nicach ustroju kapitalistycznego. Jeżeli 
dodamy wreszcie t r iumf Labour Party w 
Angl j i oraz socjalistów w niektórych pań 
stwach pomniejszych, to jasnem się staje 
że opinja proletar jatu zwolna poczyna 
być w całej Europie czynnikiem rozstrzy 
gającym. Dla Polski wyn ik wyborów nie 
mieckich, a zwłaszcza francuskich oraz 
perspektywa współdziałania narodów za­
miast dotychczasowego współzawodnic­
twa będzie się musiał stać przełomowym 
punktem zwrotnym zarówno odnośnie do 
po l i t yk i zagranicznej jak i wewnętrznej. 

Admonłtor. 

Jeszcze jedna nieudana ustawa. 
Waloryzacja wierzytelności przedwojennych. 

Gdyby jeszcze ktoś wątpi ł , że nad 
prawami wszelkich innych warstw gó­
rują u nas interesy obszarników i kamie-
niczników, to przekona go o tem przy­
jęty przez radę ministrów projekt roz­
porządzenia o przerachowaniu wierzy­
telności przedwojennych. Rozporządze­
nie to wywłaszcza poprostu na rzecz 
bogatych posiadaczy nieruchomości — 
mało zamożnych ciułaczy, k tórzy hołdu­
jąc cennej dla państwa cnocie oszczęd­
ności, lokowal i swe fundusze na skrom­
ny procent. 

Przed rozwiązaniem tej kwest j i zwró 
cono uwagę, że wszelka redukcja wie­
rzytelności byłaby w sprzeczności z kon 
stytucją, gdyż stanowiłaby zamach na 
własność prywatną. Dodać przytem trze 
ba, że nawet w przyszłem państwie so-
cjalistycznem przewidziane jest t y l ko 
wywłaszczenie na rzecz państwa, nigdy 
zaś wywłaszczenie ubogich na rzecz bo­
gaczy. Dopomożenie więc posiadaczom 
do urządzenia bankructwa i do rzucenia 
wierzycielom ochłapu w wysokości 50— 
10 procent nie podniesie w iary w naszą 
praworządność. Co się tyczy sanacji 
skarbu, to stwierdzono niejednokrotnie, 
że sanacja nie zyska trwałości , o ile nie 
ożywi się kredytu, a odrodzenie kredy­
tu rozpoczyna się od przywrócenia kre­
dytu hypotecznego, jako przedstawiają­
cego dla wierzyciela największą ręko j ­
mię. 

T u właśnie zbliżamy się do motywów 
rozporządzenia, k tóre ^iie wytrzymują 
k r y t y k i odnośnie do wierzytelności te­
raźniejszych i obalają wszelką gwaran­
cję na przyszłość. Dla uwypuklenia tych 
wad poprzestaniemy na omówieniu wie­
rzytelności hypotecznych, przy k tórych 
popełniono niesprawiedliwość najbar­
dziej krzyczącą. Jeżeli ktoś komuś po­
życza jakieś sumy, to jest on bądź wie­
rzycielem, bądź wspólnik iem. Wierzy­
ciela postronnego z pewnością nie ob­
chodzi stan interesów swego dłużnika, 
bo nie partycypując w zyskach, nie jest 
zmuszony do brania udziału w stratach. 
Jeżeli zaś dłużnik płacić nie może lub 
nie chce, majątek jego podlega spienię­
żeniu na podstawie jego istotnej war to­
ści, przyczem n ik t nic może zmusić wie­
rzyciela do sprzedaży majątku dłużnika 
w czasie, gdy jest on chwi lowo war t 
mniej, lecz wierzyciel może zaczekać, aż 
wartość tego majątku podniesie się do 
rozmiarów normalnych, k tóre umożl iwią 

otrzymanie całej należności. A le gdyby 
newet uznać, że wierzyciel hypoteczny 
jest wspólnikiem właściciela nierucho­
mości, to i wtedy pozbycie się wspólnika 
nie może nastąpić na mocy jakiegoś przy 
musowego szacunku urzędowego, lecz 
interes podlegać musi prawidłowej l i k ­
widacji według oceny realnej. 

,.Przy określaniu miary waloryzacj i 
-— głosi komentarz — miano na widoku 
ogólne zubożenie społeczeństwa, a zwła­
szcza poszczególnych kategorj i dłużni­
ków. A czy wierzyciele hypoteezni, k tó ­
rzy od k i l ku lat nie ot rzymywal i ani gro­
sza procentu nie zubożeli, czy nie zadłu­
ży l i się, aby żyć. Nadto zubożenie dłuż­
n ików jest ty lko chwi lowe, a zatem re­
d a k c j a mogłaby dotyczyć t y l ko tych wie­
rzyciel i , k tórzy żądają spłaty należności 
natychmiast, czemu jednak mają dostać 
cchlap ci, k tórzy zgadzają się czekać lat 
parę. gdy wartość nieruchomości nie-
l v l k - dosięgnie wysokości przedwojen­
nej, lecz ją z pewnością prześcignie w 
dwójnasób, jak to się dzieje ze wszyst­
k i m i innemi przedmiotami. Co się ty­
czy „ograniczeń prawnych, które obni­
ży ły dochodowość i wartość poszczegól­
nych rodzajów majątku (ochrona loka­
torów etc.)" to przecież ograniczenia te 
poszły na rachunek wierzyciel i , gdyż za 
to, że lokator płaci ł mało komornego, 
wierzyciel nie otrzymał wcale procentu, 
czyl i kamienicznik jeszcze na nim zaro­
bi ł . Co to jednak wszystko ma wspólne­
go z samym długiem, k tóry nie jest od­
powiednikiem do dochodów z nierucho­
mości, lecz do niej samej? Z tego same-

gogo powodu niesłusznie jest rozróżnia* 
nie między nieruchomością wiejską a 
miejską i zredukowania wierzytelności 
zabezpieczonych na tej ostatniej o poło* 
wę dlatego, że w mieście obowiązuje c-i 
chrona lokatorów. Przecież ochrona lo­
katorów w sensie obniżenia komornego 
w porównaniu z normą przedwojenną 
stopniowo słabnie, a od wierzyciel i chci 
aby podarowal i t rzy czwarte swej na-
leżytości na zawsze. 

Wreszcie ustawa zawiera jedną wiel­
ką lukę. Nigdzie nie jest powiedziane, te 
dług, na żądanie wierzyciela podlega na­
tychmiastowej spłacie. Trudno to uwa­
żać za przeoczenie, przyczem krążą po­
głoski, że dłużnicy zabiegają o przyzna-
ine im moratorjum na lat 10. Gdyby tak 
istotnie się stało, to m o t y w y rozporzą­
dzenia straci łyby całą resztę zdrowego 
sensu, bo jeśli spłata ma nastąpić dopie­
ro za lat k i lka, to i całe rozstrzygnięci* 
należałoby odłożyć i pojąć je w następ­
stwie zgodnie z ówczesną konjunkturą 

Zachodzi także pytanie, czy rozpo­
rządzenie to wogóle wejdzie w życie z< 
względu nato, że ono jawnie narusza pn, 
watną własność. Toć całkiem podobn« 
rozporządzenie o spłacie złotego rubla 
sumą mk. 2.16 wydano parę lat temu (a 
przy dawnym kursie mark i nie była tt 
spłata gorsza), a jednak sąd najwyższi 
sprzeciwił się ówczesnej ustawie 1 zo 
stała ona na papierze. Czy nie należą, 
łoby tedy poddać tego rozporządzeni) 
dyskusji sejmowej, aby nie pomnożyi 
l iczby ustaw nieudanych i n iewykonal 
nych? W . R. 

Socjaliści amerykańscy żądają rewizji 
traktatu wersalskiego. 

Waszyngton, 14 maja. 
Specjalna słiirba telegraficzna „Republiki". 
Poseł socjalistyczny Berger, zgłosił 

wczoraj rezolucję, domagającą się od pre 
zydenta Sianów Zjednoczonych, by rwo -

rewizj i t raktatu wersalskiego w myśl zn> 
nych 14 punktów Wilsona. 

Poseł fen żąda utworzenia neutralna 
komisj i rzeczoznawców, któraby rozstrz: 
gnęła sprawę długów wojennych ora 

łał międzynarodową konferencję celem zbadała akta tajne rządów •ntenty. 

Paryż, 15 maja. 
Polska Agencja Telegraficina. 

„Echo Nationale", organ Clemenceau 
przestaje wychodzić jutro. 

T A R D I E U POBITY N A G Ł O W Ę 
Jednak dyrektor tego pisma Tardieti 

k tó ry przepadł przy wyborach, zaprzecz: 
pogłoskom o swoim wyjeździe do Stanów 
Zjednoczonych. 



R E P U B L I K A 

D Z I Ś W S E L K A P R E S E R A J! « | ^ Dz»ś wielka p remjera ! ! 

Monumentalne arcydzieło filmowe 

potężny dramat lotniczy wykonany przez polską wytwórnią „AER0F1LM" wedłud znanego lotnika i literata 
S t a n i s ł a w a K a r p i ń s k i e g o . 

Vv rolach głównych: Lena HeczynaszwiSi-KarpińsKa, JOZEF WĘGRZYN, Lili-Ljana ZielińsKa, 
ALEKSANDER ZELWEROWICZ, STEFAN JARACZ, Mieczysław FrenKiel, Nina Pawliszcze-

wa, FeliKs Parnell i inni wybitni artyści scen warszawskich. 
N i e b y w a ł a w y s t a w a : O k o ł o 2 0 0 a r t y s t ó w i d z i e s i ą t k i t y s i ę c y s t a t y s t ó w ! D z i e s i ą t k i s a m o l o t ó w i s a m o c h o d ó w ! E w o l u c j e 

~~~... , . a k r o b a t y c z n e i z d j ę c i a w l o c i e ! — '—•• 
Początek przedstawień o godz. 5 -c j , w niedziele, soboty i święta o 3-ej. 
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PARYŻU. 
Polska Agencja Telegraficzna. 

W zawodach ol impijskich weźmie u-
dzial 43 państw; dotychczas zapisały się: 
Polska, Argentyna, Austr ja, Austral ja, 
Belgja, Brazyl ja, Bułgarja, Kanada, Chile 
Chiny, Kolumbja. Kuba, Danja, Egipt, 
l l iszpanja, Eslbnja, Stany Zjednoczone, 
Finlandja, Francja, Wie lka Biytanja, GIC 
cja, Hai t i , Holandja, Węgry, Indje, I r ian 
dja, Wiochy, Japonja, Łotwa, L i twa L u -
\emburg , Meksyk, Monaco, Norwegja, 

Nowa Zelaridja, Rumunja, A f r y k a Polud 
niowa, Szwecja, Szwajcarja, Turcja Urug 
waj, Jugoslawja i Czechosłowacja. 

Komisja techniczna w porozumieniu 
z komitetem igrzysk ol impijskich posta­
nowi ła termin losowania zawodów p i łk i 
nożnej wyznaczyć na dzień 16 bm., a nie 
jak to początkowo proponowano w dniu 
25 maja. 

OLIMP J A D A 1928 R. W LOS ANGE-
I.OS. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Paryż, 15 maja. 

Do Paryża prybył z I os Angelos p. 
Stahley Andc.-sen i zamierza uczynić 
wszelkie wys i ł k i , aby następna Olimpja-
da w r. 1923 odbyła się nie w Amsterda­
mie, lecz w Los A n g e l o s , k tóre 
iast wyznaczone miejscem Olimpjady 
dopiero w r. 1932. Podobno Amsterdam 
zgadza się na propozycje p. Stahley. 
Los Angelos słynne ze swego cudownego 
k l imatu ma prześliczne położenie, jest 
centralą amerykańskiego przemysłu f i l ­
mowego i posiada stadjon dla 75.000 w i ­
dzów, zbudowany za sumę 2 i pół mi l jo-
na dolarów. 

TYDZIEŃ OLIMPIJSKI ODŁOŻONY. 
Zapowiedziana na przyszły tydzień 

zbiórka olimpijska, została przez P. K. I 
O. odłożona na czerwiec. 
TRENER ANGIELSKI O Z A W O D A C H 

Z C Z E C H A M I . 
Polska Agencja Telegraficzna. 

Wiedeń, 14 maja 
Kapi tan G. Matham, trener angielskie 

go k lubu p i ł k i nożnej Cardif f -City wyra ­
ził się w rozmowie z jednym ze współpra 
cowników pism wiedeńskich następująco 

Kredyty rządowe dla przemysłu. 
o zawodach swej drużyny z Czechami w 
Pradze: Przedewszystkiem niczadowolo 
ny jestem z sędziów czeskich, k tórzy nie 
idą za pi łką, lecz wy rok i swoje wydają 
na wielką odległość. Zawody z drużyna­
m i czeskimi uważam za gre piękną i wy­
sokiej klasy. Wogóle p i łka nożna w Pra 
dze stoi na bardzo wysokim poziomie. 
Pierwsze niepowodzenia angielskiei dru­
żyny na kontynencie kapitan Mctham 
t łumaczy tem, że boisko w Pradze jest 
bardzo twarde, podczas gdy Angl icy w 
swojej ojczyźnie,mają zwykle boiska bar 
dzc elastyczne i pokryte t rawą. Każdy 
k i o k angielskich p i łkarzy na tak im te­
renie sprawia im wprost ból , przyczem 
'RIICĄ oni swoją elastyczność i panowa­
n o nad sytuacją. 

M I S T R Z O S T W O W I E D N I A , 

Walka o mistrzostwo we Wiedn iu 
przechodzi najróżnorodniejsze koleje 
Niemal każda niedziela przynosi niespo 
dzia'nki i raz za razem inna drużyna stoi 
u szczytu tabel i . 

Obecnie przednie miejsce zajmują A 
matorzy. 

Amatorzy posiadają już wyrobioną 
markę w świecie sportowym. 

Należą oni do jednej z najładniej gra 
jących drużyn na kontynencie. 

Drugie miejsce posiada Vienna, k tóra 
łódzkim sportowcom jest znana ze swych 
występów z Unionem i Turystami . 

Na trzecim miejscu stoi Rapid, k i l ka­
kro tny mistrz Austr j i . 

Obecnie jest Rapid znacznie omłodzo 
ny i dlatego nie jest zbyt groźnym przeć 
wnik iem dla czołowych drużyn wiedeń 
skich. 

K to zostanie ostatecznie mistrzem Au­
strji, jeszcze dziś nie wiadomo. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
W dniu 14 bm. w Min. Skarbu pod 

przewodnictwem wice-ministra Cz. Klar 
nera obradowała komisja rady gospo­
darczej do spraw kredytu. Pierwsze po­
siedzenie swe komisja poświęciała zba­
daniu obecnej sytuacji kredytowej i wpły 
wu jej na poszczególne gałęzie życia go­
spodarczego oraz gospodarstwa narodo­
wego. Charakteryzowali sytuację kredy­
tową następujący rzeczoznawcy pp. Szy­
mański (przem. włóknisty) Surzycki 
(przem. hutniczy) Okolski (przem. meta­
lurgiczny), poseł Szydłowski (przem. naf 
towy), Natanson (przem. chemiczny i pa­
pierniczy) Bataglia (przem. drzewny), 
Sagajło (przem. węglowy Zagł. Dąbrow­
skiego) Epstein (przem. Zachodn. Mało­
polski), wreszcie Fudakowski ( rolni­
ctwo) i Jaroszyński (rolnictwo na kre 
sach wschodnich). 

Mówcy podkreślili trudności wynika 
jące z wysokiej stopy procentowej co 
wedle ich przypuszczalnych obliczeń po 

S Z T O K H O L M — MAŁOPOLSKA 
Zapowiedziane zawody Sztokholm z 

Krakowem nie mogą się odbyć ze wzglę­
du na to, że w polskiej drużynie o l impi j ­
skiej znajduje się ty lko dziesięciu graczy 
krakowskich. 

Wobec tego postanowił K. Z. 0 . P. N 
urządzić w Sztokholmie zawody z Ma ło ­
polską. 

draża koszty produkcj i w granicach 
10—30 p r o c , wywołu je stagnację na ryn 
ku wewnętrznym i tamuje eksport. 
Przedstawicie ro ln ictwa wskazywal i , iż 
trudności, jakie odczuwa dotyczą rów­
nież ro ln ictwa zwłaszcza na kresach 
wschodn. w związku z rozbudową powo 
jenną i w Wielkopolsce, gdzie utrzyma­
nie ku l tu ry rolnej na wysokim poziomie 
jest trudne wskutek braku kredytu na za 
kup nawozów. 

Dalszy ciąg obrad komisj i wyznaczo­
no na dzień 15 bm. na godz. 6-tą pp. 
Przedmiotem obrad będzie pol i tyka k re 
dytowa i rola Banku Polskiego oraz p ry 
watnych banków kra jowych w okresie 
reformy walutowej . 

W nadchodzący poniedziałek 19 bm. 
o godz. 11-ej rano w sali konferencyjnej 
ministerjum skarbu odbędzie się posie­
dzenie wyłonionej z rady gospodarczej 
Komisj i do spraw kosztów produkcj i o-
raz spraw celnych. 

ROSYJSKI H A N D E L ZAGRANICZNY. 

Moskwa, 15 maja. 
Specjalna służba telegraficzna „Republiki". 
Funt angielski w ostatnim okresie cią­

gle zwyżkuje, podczas gdy kilka dni te­
mu płacono jeszcze 8 rubli 36 kopiejek za 
funt szterlingów, dziś żądano już 8 rubli 
56 kopiejek. Znacznej zniżce uległy dola 
ry amerykańskie. Dolar kosztuje dziś 1 
rubel 94,2 kopiejki. 

W stosunkach handlowych Rosji so­
wieckiej z państwami Zachodu zaszedł ró 
wnież znamienny zwrot od czasu konilik 
tu niemiecko-sowieckiego. Rosja stara 
się obecnie nawiązpć rozległe stosunki z 
Anglją i Ameryką. 

Interesujące wobec tego będą dane 
statystyczne o handlu rosyjskim z powyź 
szymi krajami. 

Wywóz z Rosji do Anglii w stycznia 
r. b. obliczono na sumę 1,217 ''99, w lutym 
na 612.868, w marcu na 433.297 funtów 
szterlingów. Wartość wywiezionych z An 
glji do Rosji towarów wynosi w styczniu 
r. b. 138.641, w lutym 136.937 i w marcu 
33.018 funtów szterlingów. 

Stany Zjednoczone eksportowały do 
Rosji w marcu r. b, towarów na ogólną 
sumę 2.930.000 dolarów, natomiast war­
tość towarów rosyjskich eksportowanych 
do Ameryki wynosiła 680.000 dolarów. 

I.OT DOOKOŁA ŚWIATA 
Paryż, 15 maja. 

Lofr>'k Pnlletier d'Oisy ,który wyio 
chał z Sigcnu wczoraj c godz. 7.2) rano 
przybył do l l ano l o ,v;odz. 14.40 przf»bvwn 
jąc przestrzeń 1300 k im. mimo bszy 
Ludność oraz władze F.annoi przyjęły 
entuzjastycznie śmiałego lotn ika, k tó ry 
przebył już 14300 k im. w 12 etapach 
przyczem cała podróż t rwa ła 20 dni. 

POŻYCZKA ANGIELSKA D L A BUKA-
RESZTU. 

Specjalna służba telegraficzna „Republiki". 

Londyn, 14 maja. 
„Da i ly M a i l i " donosi, iż sfery banko­

we goŁpwc są udzielić pożyczki Bukaresz 
towi . Żądają jednak, by zaniechane zo­
stało skreślenie notowań giełdowych po . 
życzki tegoż miasta z roku 1913. 

do oddania 3 pok. z kuchnią 
wszelkiemi wygodami wraz 
z urządzeniem od zaraz mię­
dzy ul. Główną i Pustą. Of. 
sub. .Lokal". 3612 

Pilne! 
P o s z u k u j e s ię 

2 pokoi 
przyzwoicie umeblowanych z dobrym 
wejściem przy inteligentnej rodzinie. 
Cena obojętna. Gwarancja wyprowa­
dzenia się na żądanie. 

Oferty snb. .Pilne*. 3646 

kończenie Sezonu Koncertowego 
Dyrekcja koncertów: C A I A F I ! H A R M O N I I CZWARTEK, d. 22 maja 1924 
ALFRED STTAUCH O A L . M r i L n n t \ l ' l W l N d l o godzinie 8.15 wieczorem 

O S T A T N I K O N C E R T 2 C Y K L U „WIELKICH S O L I S T Ó W " 

Wyko­
nawca 

programu 

genjalny pianista wirtuoz światowej sławy. 
PROGRAM- Brahms: Rapsodja H-moll, Schumann: Etiudy symfoniczne Skrjabin: Po^ne op.1 32 Nr. 2 
Fis-dur Skrjabin: Etiuda op. 10 Nr. 8 Des-dur, Chopin: Ballada As-dur, trzy 
As-dur, Nr. 6 Gis-moll, Nr. 7 Cis-moll, Kołysanka, Barcaroila, Pick-Mnnglagalłi 

etiudy op. 25 Nr, 1 
Dansc d Olaf, Liszt: 

Etiuda koncertowa Des-dur, Don Juan Pantasie. 
Bilctv od 2 :łp. do 10 zip. nabywać można codziennie w kasie Filharmonji 

od godz. 10—1-ej i od godz. 3—7-ej wiecz. 

Do sprzedania 

dobrze wypalona, nada­
jąca się na licówkę, bez 
— wyprawy, rozm. — 

250x120x65 mm. 
Oferty do Zakładów Ży­
rardowskich w Żyrar­
dowie. 3619-3 

KONKURENCJA. 

Sain na raty. 
Damską i męską garderobę, oraz futra. 
Przyjmuję z powierzonych towarów. 
Wykonywam podług najnowszych mo­
deli. M . KOZEN^-EAG. ul. Wschod­
nia Kt 49, poprzeczna of. ll-głe piętro 

t 
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Czy Lenin może się obejść bez p. CynarsKiego. 
Rada miejska zignorowała potrzeby Łódzkiej Orkiestry Filharmonicznej. 

Nowy podatek mieszkaniowy ma przynieść miastu 2 miljony złotych. 
Wrażenia ogólne. 

Pierwsze „poświąteczne" posiedzenie 
naszych ojców miasta odbyło się. w wzglę 
dnie spokojnej atmosferze, k tóre j nic 
potraf i ł nawet zmącić z ły humor teatro­
manów prez. Cynarskiego i ław. Krucz­
kowskiego oburzonych na prezydjum 
rady i na dyrekcję teatru, za wystawie­
nie premjery i zwołanie rady w jednym i 
t ym samym dniu to uniemożl iwi ło t ym pa 
nom ujrzenie „Len ina" . 

A le natura pociągnęła magistrackie­
go w i l ka do teatralnego lasn i w środku 
posiedzenia u lotn i l i się oni po angielsku 
do teatru... 

Na posiedzeniu wczorajszym po dzie­
więciomiesięcznych bólach porodowych 
nastąpiło rozwiązanie sprawy subsyd-
jum dla Łódzkiej Ork iest ry Fi lharmonicz 
uej. 

Mysz porodzi ła górę — i rada miej­
ska na wniosek p. Bartczaka przyznała 
f i lbarmonj i aż mi l jard marek jednorazo­
wego subsydjum, podczas, gdy urzędo­
w y protektor łódzkiej ork iestry f i lharmo 
niczncj ławn ik Kruczkowsk i zamitrza 
Hn ieść o 15-o mil jardowe subsydjum... 
dla uniwersytetu lubelskiego. 

Pan Kruczkowsk i tw ierdz i wogóle, iż 
łódzka orkiestra i i lharmoinczna nie po­
trzebuje subsydjum... 

Okazało się, iż p. Kruczkowski wo­
góle nie by ł na posiedzeniu zarządu Ł» 
O. F., aczkolwiek k i lkakro tn ie byt na 
nie zaproszony... 

Pan Kruczkowsk i uważał za stosow-
niejsze i bardziej celowe szerzenie ku l t u ­
ry , na zjazdach rzeźników i gastronomów 
gdzie oprócz pokarmu duchowego dawa 
no i bardziej realny posiłek... 

Dyskusja nad subsydjum dla Ł.O.F. 
obf i towała nader w humorystyczne mo­
menty, k tóre udowodni ły, iż dla naszej 
rady poza sprawami ich interesów party j 
nych nie istnieją żadne bogi, godne ich 
hołdów. 

Radny Nowack i po ferjach które dlań 
jako dla nauczyciela powszechnego by ły 
podwónemi ferjami, nabrał wiele sił i 
rezonu.,. 

Pouczał on nawet wczoraj przewoni-
czącego posła Rosenblatta, którego 
względnie bezstronne t raktowanie opo­
zycji, nie zdobyło aplauzu f rakc j i w ięk ­
szości... 

Dość charakterystycznym by ł incy­
dent między nicurzędującym przewodni­
czącym p. Fichną i r. Poznańskim, k tó ry 
zadał niedyskretne pytanie i le kosztowa 
ła wyprawa p. Fichrty do Genewy... 

Ten „ b r a k " tak tu oburzył p. Fichne, 
k tó ry oświadczył, iż rachunki z jego pod­
róży są do przejrzenia w wydziale f inan-
sowo-obrachunkowym. 

Pomijając już fakt , iż do odpowiedzi 
na interpelacje uprawnione jest t y l ko 
urzędujące prezydjum i magistrat, pod­
kreśl ić musimy nietakt pana Fichny, k tó 
ry występuje w obronie swoich włas­
nych osobistych spraw. 

Naogół pan Fichna przybiera zarów­
no wobec rady jak i urzędującego pre­
zydjum niedopuszczalny ton mentorski . 

Posiedzenie zamknięto o godzinie 11 
po wyczerpaniu porządku dziennego z 
powodu braku quornm, spowodowanego 
rejteradą z sali obrad koła narodowego, 
k tóre poszło za przykładem swych ma­
gistrackich menerów, stawiających wyżej 
„obow iązk i " teatralne ponad sprawy 
miejskie. 

Galerja była wypełniona przez rze­
sze młodocianych panienek w w ieku od 
lat 13 do 16. 

Są to zapewne uczenice p. Cynar­
skiego, k tóre podziwiają swego mistrza, 
przemawiającego ex magistracka cat­
hedra.., 

Wac. Pol . 

Przebieg posiedzenia. 
M A G I S T R A T K A N A L I Z U J E ŁÓDŹ... 

P L A N A M I . 
R. Bialer zgłasza interpelację w spra 

wie prac kanalizacyjnych. 
Na tę perjodycznie i bezskutecznie 

ogłaszaną interpelację odpowiada wice­
prezydent Wojewódzk i , k tó ry stwierdza, 
iż magistrat nawiązał obecnie pertraktac 
je z całym szeregiem towarzystw kana­
lizacyjnych, jednak pertraktacje te nie-
dały żadnych konkretnych wyn ików. 

Sprawa realizacji kanalizacji uzależ 

niona została od stanienia dyskonta, 
gdyż przy obecnej sytuacji gotówkowej 
przystąpienie do pracy jest niemożliwe. 

Magistrat musi się l iczyć z rozkładem 
ciężarów, jakie nakłady kanalizacyjne 
stworzą, na następne lata i musi znaleźć 
,,odpowiedni moment" na rozpoczęcie 
tych prac. 

10 N IE JEST O D P O W I E D N I Ą CYFRĄ 
D L A P. F ICHNY. 

Naslępme podniesiono sprawę oficjał 
nego udziału miasta w pogrzebie poleg­
łych strażaków oraz w pochodzie 3-go 
maja. 

Na interpelację tę odpowiada nicurzę 
dujący prezes rady miejskiej p. Fihcna, 
k tóry jak wiadomo prowadzi ł „of ic ja ln ie" 
pochód trzeciomajowy NPR. 

P, Fichna oświadczył iż urzędujące 
podówczas prezydjum brało udział ol ic-
jaln-e w pogrzebie poległych strażaków, 
natomiast co do pochodu trzeciomajowe­
go, to prezydjum rady, uważając iż wyz­
naczone radzie 10-e miejsce w pocho­
dzie nic odpowiada godności rady nie 
wysłało oficjalnych w tej sprawie zawia­
domień. 

Natomiast p. Fichna stwierdza, iż „po 
szczególni" radni bra l i udział w poszcze­
gólnych pochodach... 

P. N O W A C K I M A DUŻO CZASU. 

W długim szeregu interpelacj i poru­
szono sprawę kolonj i letnich, sprawę za 
targu między wydziałem opieki społecz­
nej i sekcją do wa l k i z gruźlicą oraz 
sprawę pragmatyki służbowej dla urzęd­
n ików miejskich. 

Na deser interpelacj i r. Nowack i za­
pytuje, dlaczego miasto udziel i ło w ko­
lonj i leczniczej miejskiej 20 miejsc kasie 
chorych. 

P. Nowack i : Czy zaraz otrzymam od­
powiedź na moją interpelację, czy też 
dopiero, na następnem posiedzeniu ra­
dy?... Ja mogę poczekać... 

Przewodniczący dr. Rozenblatt: od­
powiedź na tę interpelację udziel i magi­
strat na następnem posiedzeniu. 

P. Nowack i . T o nie szkodzi. 
R. Poznański składa protest przeciw­

ko stronniczemu brzmieniu protokułu te 
go sławetnego posiedzenia na k tó rym 
prezydjum zarządziło 2-u godzinną przer 
wę celem zmobil izowania radnych. 

R. Poznański stwierdza, iż w, protoku 
le t y m powinno być zaznaczone, że 
przerwa naznaczona była w celu zwoła­
nia i tych radnych, k tórzy by l i nieobecni 
na posiedzeniu. 

L ó t f ł N A ZJEŹDZIE W P I O T R K O W I E . 

Nu wniosek p. Fichny rada zatwier­
dziła wybory konwentu senjorów przed 
stawiciel i na zjazd miast do Piot rkowa. 

Na zjazd ten wyjeżdża aż 12 przed­
stawiciel i rady — liczba ta jest, zapew­
ne potrzebna w celu wydatnego obciążę 
nia budżetu miejskiego. 

Po uchwaleniu w bardzo szybkiem 
tempie regulaminu obrad w drugiem i 
trzeciem czytaniu przystąpiono do deba­
ty nad subsydium dla łódzkiej orkiestry 
f i lharmonicznej. 

„ M I L J A R D O W E " SUBSYDJUM D L A 
Ł . O. F. 

Jako referent sprawy subsydjum dla 
Łódzkiej ork iestry f i lharmonicznej wystą 
p i ł r. Bartczak największy studniarz mię­
dzy melomenami i najniższy meloman 
między studniarzami. 

Referent stwierdzi ł , iż magistrat „uz­
nając" trudną sytuację tej instytucj i po­
stanowił jej udzielić subsydjum jednora­
zowego w sumie mkp. pol 1.000.000.000 
(wyraźnie jeden mi l jard mkp.) czyl i z ło­
tych 555,55 (pięćset pięćdziesiąt pięć zło 
tych pięćdziesiąt pięć groszy)... 

Suma ta stanowi zaledwie 6 proc. de­
f icytu Ł.O.F. 

R. Bialcr w dłuższem przemówieniu 
wskazywał iż postępowanie magistrali*, 
w stosunku do Ł.O.F. jest niewłaściwe. 
Magistrat lekceważył sobie tę instytucję 
aczkolwiek p. Cynarski złożył zobowiążą 
nie iż wszystkie sprawy będzie t rak tował 
równomiernie. 

Zobowiązanie to nie zostało honoro­
wane. 

Głosy na prawicy: Obecnie wszystkie 
zobowiązania są protestowane. 

R. Bialer: A le zobowiązania p. Cy­

narskiego jako b. prawnika nie powinny 
być protestowane. 

Magistrat lekceważy orkiestrę f i lhar 
moniczną iż na koncerty uczęszcza pub­
liczność wyznania mojżeszowego... 

Wobec tego należałoby ustanowić 
komisję, k tóraby kontro lowała wyznanie 
uczęszczających do teatru i na koncer­
ty-

Głos na prawicy : Czy komisję lekar­
ską? 

R. Bialer: stwierdzam, iż winę za te­
go rodzaju t raktowanie łódzkiej orkiestry 
f i lharmonicznej ponosi r. Kruczkowski . 

Jeżeli miasto nie udzieli pomocy Ł . O. 
F. będziemy zmuszeni się zwrócić do 
tych „Expressów" w k tórych panowie z 
magistratu widzicie całe zło a które po­
traf ią zapewnić tej instytucj i zabezpie­
czenie bytu. 

I im wydatniejsza będzie pomoc spo 
łeczna tym będzis to większy policzek 
dla miasta. 

P A N U N O W A C K I E M U JEST PRZY­
K R O . 

R. Nowack i : Jest m i bardzo przykro 
panie przewodniczący, że nie przywoła ł 
pan do porządku r. Bialera za słowa po­
liczek dla miasta. 

Przewodniczący: dr. Rozenblatt. 
Zwracam panu uwagę, że wyrażenie to 
nie jest obrażliwe. 

Przemówienie r. Bialera wyczerpało 
dyskusję, k tóra na wniosek frakcj i NPR. 
została zamknięta. 

Wniosek magistratu został uchwalo­

ny poczem p. Kruczkowsk i wygłosi ł ża-
łobno fantastyczne przemówienie na te­
mat: Ja i ku l tura — to jedno. 

P O D A T E K O D L O K A L L 

Referent R. Waszkiewicz wskazując 
na genezę tego podatku, stwierdza iż jest 
on nader ważnym źródłem dochodu, dla 
miasta, gdyż według obliczeń wydzia łu 
finansowego przyniesie on w r. 1924 — 
2 mi l jony złotych. 

Statut podatku wraz z poprawką r. 
Holenderskiego został przyjęty. 

Według brzmienia tego statutu po­
datkowi temu podlegają lokale mieszkał 
ne i handlowo-przemysłowe, k tóre w r. 
1914 opłacały czynsz roczny ponad 150 
rub l i . 

Statut przewiduje t rzy kategorje po­
datku dla loka l i od 150 300 rub l i poda­
tek w wysokości 1 i pół proc. ówczesne­
go czynszu rocznego według relacj i 1 r u ­
bel równa się 2,66 złotych, dla loka l i od 
300 — 800 rub l i 3 proc. oraz dla lokal i , 
k tó rych czynsz w roku 1914 wynosi ł po­
nad 800 rub l i — 4 i pół proc. 

Od podatku tego na mocy uchwalone-
poprawk i radnego Holenderskiego zwol 
nione są, lokale związków zawodowych, 
stowarzyszeń kulturalno-oświatowych, 

współdzielni robotniczych oraz lokale 
jednoizbowe. 

Po przyjęciu wniosku w sprawie 
stworzenia instytucj i ubezpieczeniowej 
gminy miejskiej Łódź, posiedzenie zam­
knięto. A . Tu l . 

Przesilenie przemysłowe lodz i 
w świetle statystyki przywozu węgla. 

Statystyka przywozu węgla dla Łodzi 
ma niezmiernie ważne znaczenie. Węgiel 
jest jedną z najpoważniejszych pozycji 
impor towych w bilansie handlowym Ło­
dzi," pozatem zaś1, cyfry, dotyczące przy­
wozu węgla, są niejako barometrem sta­
nu gospodarczego, w ścisłym bowiem 
związku pozostają z położejojffn przemy­
słu. 

Podług danych, przez miejski wydział 
statystyczny opracowanych, w pierw­
szym kwarta le ub, roku przywieziono do 
Łodzi 207 mil jonow ki logramów węgla, 
w drugim — 156 mil j . , w trzecim — 204 
mil j . , w czwartym — 151 mi l j . Ogółem 
w ciągu 1923 roku przywieziono 719 mi l j . 
k i logramów węgla. . 

Ostatnią cyfrę należy porównać z ana-
logicznemi cyframi z roku 1922 i z roku 
1924. W roku 1922 przywóz węgla do 
Łodzi wyrażał się cyfrą 685 mi l j . k i logra­
mów. Zatem w 1923 roku w stosunku do 
1922 roku stwierdzić można nadwyżkę, 
wynoszącą 53 mi l j . k i logramów. Jężphj 
porównamy ilości przywiezionego w ^ f l s r 
w poszczególnych kwar ta łach 1922 i"WĆ5 
roku, to przekonamy się, że nadwyżkę 
daty' pierwsze t rzy kwar ta ły ubiegłego 
roku, natomiast ostatni kwar ta ł dał zniż-
kę. 

W pierwszym kwarta le ub. roku nad­
wyżka w stosunku do pierwszego kwa t -
tału 1922 roku wynosiła 49 mi l j . k i logra­
mów, analogicznie obliczona nadwyżka 
w drugim kwarta le wynosiła 16 mi l j . kg., 
w trzecim 21 mi l j . kg. Z niżka w czwar­
tym kwar ta le wynosiła 33 mi l j . kg. Przy­
toczone l iczby w całej pełni oddają sy­
tuację ogólną przemysłu łódzkiego w ub. 
roku. Pierwsze trzy kwar ta ły zeszłego 
roku by ły dla przemysłu łódzkiego wźgl. 
pomyślne. Dzięki dobrej konjunkturzc 
rynkowej odbudowa przemysłu postępo­
wała w dalszym ciągu naprzód, przy­
czem w niektórych (Jz^ałach , produkcj i 
stan uruchomienia przekraczał poziom 
z 1914 roku. A le w ostatnim kwarta le 
ub. roku nastąpił, zwrot. Od październi­
ka 1923 roku pod wp ływem niepomyśl­
nych warunków wytwarzania i zbytu 
przemysł zaczął ograniczać produkcję. 
Ank ie t y wydziału statystycznego, k tó ­
rych szczegółowe wyn ik i by ły w swoim 
czasie ogłaszane, wykazały, że w paź­
dzierniku ub. roku produkcja włók ienni ­
cza Łodzi wynosi ła 77,5 proc. normalne­
go stanu, czyli stanu w okresie, poprze­
dzającym omawiane przesilenie, w l isto­
padzie 6S,5 p roc , a ku końcowi ub. roku 
spadla prawie do połowy. 

Nie mniej interesujące jest zestawie­
nie ilości przywiezionego węgla w reku 
1923 i 1911. Dane, dotyczące przywozu 
W 1911 roku, czerpiemy z „Prac staty­
stycznych komi tetu giełdowego łódzkie­
go". OgólnA, ilość węgla, przywiezionego 
do Łodzi 1911 roku, wynosiła podług 
danych komitetu 1.057 mil jonow kilogra­
mów. Czyl i przywóz węgla w roku zesz­
ł y m stanowił 67,4 proc. przywozu w 1911 
roku. War to również porównać kwarta l ­
ne dane. W roku 1911 przypada średnic 
na 1 kwar ta ł 267 mil jonow kilogramów 
przywiezionego węgla, w pierwszym zui 
kwarta le ubiegłego roku przywiezione 
207 mil jonow ki logramów węgla, czyi: 
77,5 proc. średniej kwarta lnej ilości w ro­
k u 1911. Identyczny prawie stosunek me 
miejsce w trzecim kwarta le ub. roku. — 
Natomiast w czwartym kwarta le, a wiec 
w okresie początkowym kryzysu, stosu­
nek ten wyraża się cyfrą 56,5 proc. 

I lościowo węgiel w przywozie Łodz: 
jest najwyższą pozycją, stanowiącą 40 pr 
całości przywozu. 

Statystyka przywiezionego w ub. ro-
k u węgla podług stacji węzła łódzkie*; -

wykazuje, że na stację ŁÓdz-Fabryczns 
przypada 51,8 p roc , Łódź-KaHską 15,"3 
p r o c , Łódź-Chojny 9,0 p r o c , Kódź-Karo-
lew 23,5 proc. 
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Kierownictwa. 
Nieznajomość kardynalnych zasad polityki pieniężnej. 

Gospodarczo uświadomiona prasa, 
przy przeprowadzaniu analizy zjawisk e-
konomicznych, winna stale uprzytam­
niać sobie konieczności wspierania wy­
stąpień tych miarodajnych polityków 
ekonomicznych, którzy mogą wpływać 
na linję rozwojową pewnych dziedzin 
n a s z e g o ż y c i a g o s p o d a r-
czego. Bowiem w naszych stosun­
kach jest faktem notorycznym, i* wpływ 
na politykę w najważniejszych dziedzi­
nach życia gospodarczego posiadają oso­
bistości, których kwalifikacje fachowe 
mogą sprostać zadaniom, jakie mają e© 
rozwiązania. Wreszcie należałaby zakoś 
czyć okres przejścioweści, kiedy pewne 
jeszcze uzasadnienie miało oddawanie 
ważnych funkcji w życiu publicznem lu­
dziom, do tego nieprzygotowanym, a po­
siadającym jedynie kwalifikacje obywa­
telskie, które, nota bene, musiały by* 
bardzo głośnie objawiane. Dosyć zapła­
ciliśmy już „frycowego", by nadal tolero­
wać to, aby rządziły nami jednostki, któ­
rych główną zaletą jest — głośny petnjo-
tyam. Potrzeba nam raczej tęgich fa­
chowców, wytrwałych pracowników, po­
siadających wielkie zdolności organiza­
cyjne i kierownicze. Gdy będziemy sta­
rali się podciągnąć pod tę miarę naszych 
czołowych, oficjalnych polityków ekono­
micznych, to dla niewielu znajdziemy tam 
miejsca. 

Dlatego prasa powinna przez state, a 
tak trudne w naszych stosunkach, ura­
bianie opinji ekonomicznej, której hasłem 
jest — interes gospodarstwa narodowe 
go —• dać podporę tym wszystkim czyn­
nym politykom ekonomicznym oraz sfe 
rom gospodarczym, które wydały walką 
frazesowi, ignorantyzmowi oraz obsku­
rantyzmowi, cechującym naszą oficjalną 
politykę gospodarczą. 

Z przykrością musimy przyznać, 'że 
nie lepiej dzieje się w nowo stworzonym 
Banku Polskim, aniżeli w innych od daw­
na już istniejących instytucjach oficjalnej 
polityki gospodarczej. Szczególnie na-
grzeszono przy obsadzaniu tych kierow­
niczych stanowisk, które uzależnione by­
ły bezpośrednio lub też pośrednio od mi­
nistra skarbu. Owoce tej nierozsądnej 
polityki poczynamy zbierać. 

Rozpatrzmy te zasady na tle konkret­
nych przykładów. 

Tym razem nie będziemy dotykali bo­
lączek, związanych bezpośrednio polity­
ką dyskontową. Tem nie mniej nasze roz 
ważania dotyczyć będą dziedziny bardzo 
zbliżonej — inkasa. 

Zdawałoby się, iż odnośnie inkasa, nie 
należącego ani do grupy „czynnych inte­
resów" ani „biernych" lecz t. zw. „obo­
jętnych", czy też „indeferencyjnych" 
wskazania dla polityki w tej dziedzinie 
nie są zbyt trudne do ustalenia. A więe 
przedewszystkiem, inkaso winno być 

1) tanie i ustosunkowane do wysoko­
ści stopy dyskontowej, by nie obciążało 
kosztów kredytu wekslowego, 

2) sieć inkasowa winna być jaknaj 
bardziej rozwinięta, w czera szczególnie 
dopomóc może P.K.O., o ile pozbędzie 
się biurokratycznej ociężałości, która rą 
cechuje; 

3) okres czasu od chwili zainkasowa-
nia należności skarbowej, do jej wypła­
cenia winien być ©granieeeuy de młni-
wum. 

Są więc to wskazania tak peeete, iż 
grube naruszenie ich ze strony banku 
emisyjnego odrazu stawia w należyłem 
świetle jego kierownictwo. 

Jak przedstawia się ta sprawa w prak 
tyce? 

Ograniczymy się jedynie do omówie­

nia wysokości kosztów* gdyż inne wa­
runk i mają raczej charakter techniczny 
i odgrywają podrzędniejszą rolę w obec­
nej polityce kredytowej Banku Polskie­
go. I tak. Posiadaczfe rachunków żyro-
wych płacą za inkaso na 

a) oddziały 1 proc. 
b) zastępstwa 1 i pół proc — wszy­

scy inni na 
e) oddziały 1 i pół pros 
») zastępstwa 2 proc. 
A więe na inkasie weksla traci jego 

posiadacz nie mający rachunku żyro-
wegó tyle ile płaci za dyskonto 60-dnlo-
wego weksla Szczegółowy posiadacz kre­
dytu dyskontowego. Są to zaiste sto­
sunki hecendalne, tem bardziej karygodne 
iż godzą w najbardziej żywotne interesy 
naszego życia gospodarczego. Zanim u wy 
datnimy wszystkie ujemne skutki tej po 
lityki, porównajmy ustosunkowanie się 
kosztów inkasa de dyskonta, w czasach 
przedwojennych. 

Wzrewo prowadzona instytucja, jaką 
był Bank ausłrjacke - węgierski pobierał, 
od pesiadaezy raehunków żyrowych mini 
mąką prowizję. Natomiast na wszyst­
kich innyck wyniosła ona od weksli, 
płatnych na 

a) oddziały pół proc. 
b) zastępstwa jedną czwartą proc. 
Ponieważ stopa dyskontowa wahała 

się około 4 proc. rocznie, to inkaso na 
oddziały wynosiło 1, 25 proc. stopy dy 
skontowej — gdy u nas wynosi okrągło 
dziesięć razy więcej, gdyż 12,5 proc. Na 
tomiast inkaso na zastępstwa kosztowa­
ło w banku austro - węgierskim */« proc, 
co stanowiło 6,25 proc obowiązującej sto 
py dyskontowej, podczas gdy u nas wy 
nosi 16,7 pt*e, a więc przeszło dwa i pół 
razy więcej. Dla uzyskania należytej 
analizy należy jeszcze porównać stawki 
te, bezpośrednio między sobą, nie biorąc 
pod uwagę stopy bankowej. Stosunek 
ten przedstawia podówczas o wiele gc-
rzej, gdyż prowizja inkasa od firm nie 
posiadających rachunku żyrowego jest 
30 razy większą, o ile chodzi o inkaso 
na oddziały, a 8 razy większa, w porów­
naniu z wysokością prowizji za inkaso 
na zastępstwa. 

Więc nie przesadzimy, gdy nazwie 
my obeeną politykę inkasową Banku 
lWNM»g° — polityką dylektantów. O ile 
bowtem pewne podwyższenie stawek, 
re względu na zwiększone koszty admi 
nistracyjne, przy zmniejszonych obro 
taeh ma pewne uzasadnienie, to jednak 
tego rodzaju ustosunkowanie się nie mo 
że być należycie gospodarczo uzasadnio 
ne. A jednak i tu zachodzą bardzo po­
ważne różnice, zwłaszcza w stosunku 
do kosztów inkasa na oddziały? 

Czem ta polityka Banku Polskiego 
może byĆ poparta? Ani jeden argument 
ekonomiczny nie przemawia za takiem 
jej ujęciem. Bank Polski, zamiast roz­
wijać interes inkasowy, który może zna 
eznie mu ułatwić zdolność operacyjną 
przez koneentaeję kapitałów, czyni wssy 
słko. by tą. tak*ważną r. punktu widze­
nia polityki pieniężnei dziedziny opera 
eji zniszczyć w zupełneści. Względy po 
lityki pieniężnej przemawiają za tem, by 
wysokość należności Z* inkaso obniżyć 
nawet de łege stopnia, Wy nie stały w 
•neeuełru, do włjżenej pr?oy. Ker*yś? 
te; polityki prowadź-" ei zwłaszcza :« 
lew© w Niemczech nr :*.cwojennych, o-
kazt ły się tam w eałej p*?ni. 

Natomiast innej metody trzyma się 
Bank Polski, który prowadzi „paseczek' 
inkasowy, czyniąc na przekór wszystkim 
zasadom polityki pieniężnej. Władze 

Banku Polski szczycą się, iż złoty jest wa 
utą równoznaczną z dolarem, obliczają 

zaś prowizje inkasowe, k tóre dochodzą 
do wysokości dyskonta półrocznego Fe-
deral Rescrve Banks. 

I tacy panowie mają ustrzec walutę, 
przed niebezpieczeństwami, które jej gro 
żą! Może na te karygodne absurdy 
zwróci uwagę Rada nadzorcza, w które; 
Łódź ma również swego przedstawiciela. 
Nasz zbiór nonsensów gospodarczych 
zwiększa się. 2 proc. w złocie za inkaso 
jest zamachem na żywotność produkcj i 
polskiej. Tak wyraźnie trzeba powie-
drieć o tem, panom z Warszawy; może 
dopiero wtedy się opamiętają. 

Dr . Leszek K i rk ien . 

GIEŁDY. 

W P Ł Y W P O D A T K U M A J Ą T K O W E ­
GO. 

Warsz. kor. „Republiki" telefonuje: 
Od dnia 3 do 10 bm. na poczet podat­

ku majątkowego wpłynęło w dalszym 
ciągu do*kas skarbowych 1.618.123 z ł , w 
czem od przemysłu i handlu 1.214,067 zł. 
i od rolnictwa 304.061 złotych. Ogółem 
do dnia 10 bm, na poczet podatku mająt 
kowego wpłynęło do kas skarbowych go 
towizną bez wpływów za zboże i bez 
weksli przemysłowych 101.j41.853 zło­
tych. 

W P Ł Y W Y Z D A N I N I M O N O P O L Ó W 
A P R E L I M I N A R Z . 

Wars/ kor , „Repub l i k i " telefonuje: 
Tymczasowe zestawienie wp ł ywów 

do kas skarbowych z ważniejszych po­
datków pośrednich i bezpośrednich, o-
płat stemplowych i monopoli wykazuje, 
iż w m. kwie tn iu w p ł y w y te przewyż­
szyły sumę prel iminowaną, 

Prel iminarz budżetowy na kwiecień 
przewidywał w p ł y w z 4-ch najważniej­
szych podatków bezpośrednich (grunto­
wy, przemysłowy, dochodowy i majątko­
wy), z ważniejszych podatków pośred­
nich (spirytus, cukier, węgiel olej skal­
ny), z opłat stemplowych i wreszcie z 
monopoli — 77,7 mi l jn. zł. — Osiągnięto 
natomiast z tych źródeł wedle tymcza­
sowych niekompletnych zestawień 80,5 
mil jn. z łotych. 

O P Ł A T A Z A W Y M I A N Ę USZKO­
D Z O N Y C H B A N K N O T Ó W . 

Niewłaściwe obchodzenie się szero­
k ich warstw publiczności z banknotami 
powoduje przedwczesne zużycie i konie­
czność stosunkowo szybkiego wycofania 
ich z obiegu. Zaledwie k i l ka dni minęło 
od czasu puszczenia banknotów złoto­
wych w obieg, a już poważna część dc-
st ruktów przedstawionych do wymiany 
kasom Banku Polsk., wykazuje uszkodzę 
nia, nie powtałe z normalnego zużycia 
banknotów, lecz z niewłaściwego obcho­
dzenia się niemi. B a n k n o t y te 
bywają przetłuszczone, zanieczyszczone 
farbą, przedrukonc i t. p., a nie rzadko 
zachodzi uzasadnienie podejrzenia, że 
banknoty by ły rozmyślnie uszkodzone. 

A b y przyzwyczaić społeczeństwo do 
właściwego obchodzenia się z banknota 
mi i bodaj w części pokryć olbrzymie ko 
szta druku banknotów, wykonanych za 
granicą. Bank .Polski postanowił za wy­
mianę banknotów uszkodzonych w spo­
sób wyżej wskazany potrącać koszta 
zwrotu fabrykacj i według następujących 
norm: 

Za wymianę bsnknotu po zł. 500 i 
100 — 50 groszy; za wymianę banknotu 

Eo zł. 50 i 20 — 30 groszy za wymianę 
anknotu po zł. 10 i 5 — 20 groszy. 
. Do pobierania kosztów uprawnione 

są jedynie oddziały Banku Polskiego. 

PRZEMYSŁOWCY CZECHOSŁOWAC 
CY Z A K Ł A D A J Ą F A B R Y K I W JUGO-

S Ł A W J I . 
Specjalna tlużba telegraficzna „Republiki". 

Praga, 14 maja. 
Znana f irma Maks Szpringer wespół 

z bankiem adrjatyckim w Lublanie zało­
żyła pierwszą automatyczną hafciarnię w 
Jugosławi i . 

G O T Ó W K A , 
Dolary 5,18 i pó ł 
Korony czeskie 15,27 

CZEKI . 
Belgja 26 25.75. 
Hohmdja 193,15 
Londyn 22.67 i pó l — 22.6? 
Nowy Jork 5,18 i pół 
Paryż 30,75 
Praga 15,27 
Szwajcarja 91.85. 
Wiedeń 7.32 i póŁ 
Włochy 23.15. 
Mi l jonówka 0.50—0.40— Oifi 
Bony złote 0.70—0.75. 
Pożyczka dolarowa 2.85. 
Pożyczka 8-procentowa 8, 
Tendencja bez zmiany. 

W IECZORNA POGIEŁDA W A R S Z A W 
S K A . 
Warszawa, 15 maja. 

Dolary 5.18 
Tendencja nieco mocniejsza, dla a k q ł 

utrzymana, 
Cegielski 0.85 
Zieleniewski 15.25 
Parowozy 3.50 
Nafta 0.75 
Chodorów 7 
Prezm. Lw. 0.50 
Banka dla H. i P. 2 
Bank Zw. Sp. Zor, 7 
Starachowice 4 
Węgiel 7 
Ostrowiec 11.75 
Li lpop 0.95 
Bank Handl. 10.7 
Bank Zachodni 3 
K i jewsk i 0.50 
Siła i Światło 0,95 
Cukier 5,25 
F i r ley 1 
Czersk 1 
Częstocice 3,25 
Żyrardów 50 
Haberbusch 9 

G IEŁDY Z A G R A N I C Z N E . 
P A T . — ZURYCH, 15 majo - Mało. 

wania końcowe. 
Nowy oJrk 564.50 
Paryż 33.45 
Londyn 2467 
Medjolan 25.20 
Wiedeń 0.0079 i pięć ósmych 
P A T . — L O N D Y N , 15 maja Radjo — 

Zamknięcie giełdy. 
Nowy oJrk 436.43 
Francja 76.05 
Włochy 98.25 
Szwajcarja 24.64 i pół 
Niemcy 18.5 bi l jonr 
Austr ja 310.500 

W I E C Z O R N A P O G I E Ł D A Z U R Y C H 
SKA. 

Zurych, 15 maja. 
Nowy oJrk 5.64 
Londyn 24.65 r . - ' "S 
Paryż 33.25 

7 - m i o k l a s o w a prywatna s z k o ł a 
powszechna 

ul. P i o t r k o w s k a Na 8 4 
przyjmuje chłopców i dziewczynki 
od lat 7 i gruntownie przysposabia 
do szkół średnich. Zapisy na rok 
szkolny 1924)25 do dnia 25 maja 
w godzinach szkolnych. 

okazyjnie do sprzedania 
Oglądać można codziennie ul. Sien­
kiewicza 13, m. 4, od g. 10-ej do 

11-ej rano. 

I A l ł l l i 
luzem I w opakowaniu po cenach konkurencyjnych 

orar. inne. towary kolonjalne poleca 

EL GLIK 
Piotr wska 98, teł. 21-38. 

http://101.j41.853
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Z Miejskiej Galerji Sztuki. 

Miejska galerja sztuki rozpoczęła już 
swą działalność we własnym budynku, 
narazie w trzech odpowiednio urządzo­
nych salach, w parku im. Sienkiewicza. 
A k t ostwarcia odbył się w obecności pp. 
wojewody Rembowskiego, prezvdenta 
miasta Cynarskiego, prezesa rady miej­
skiej, dr. Fichny, dowódcy O.K., genera­
ła Majewskiego, dowódcy miasta, gene­
rała Małachowskiego, nrzedstawiciel i 
kuratorjum szkolnego, p. ławnika Krucz­
kowskiego i reprezentantów prasy, ar­
tystów i zaproszonych gości. 

P, inż. Lisowski przedstawił zebra­
nym plany przebudowy budynku, dc któ­
rych wykonania miasto przystępuje w na) 
bliższych dniach. Otwarcie całego bu­
dynku, zbudowanego dla potrzeb sztuki, 
k tó ry stanie się prawdziwą szlachetną 
ozdobą miasta, nastąpi w m. l ipcu W y ­
stawa obecnie zorganizowana przez dy­
rektora miejskiej galerji, M. Diensl l-Dą-
browę wykazuje niezbicie konieczność 
i żywotność tej artystycznej instytuci i . 

Na pierwszy apel zgłosiło się i wy­
stąpiło około 20 art. malarzy, zamieszka­
łych w Łodzi, wykazując pracami swemi 
talent, objawiony w różnorodnych kie­
runkach i formie artystycznej. 

Szczere uznanie i zachwyt wśród pu­
bliczności na vernissage'u wczorajszym 
wzbudzi ły prace St. Czajkowskiego, F. 
Łubieńskiego, J. Lemana i Lejzerowicza, 
K. Koźmińskiego, B. Kudewicza, Krzyża­
nowskiego, Z. Paduszko, R. Radwańskie­
go, M. Trębacza, S. Andrzejwskiego, L. 
Braudego, W. Gangi, L. Goldberga, L. 
Rawskiej, St. Mi l lera, K. Sprusiaka, A. 
Szydłowskiego, L. Zemlówny, oraz rzeźby 
Czaplińskiego, Konopk i ; zaś z zakresu 
sztuki stosowanei piękne prace łódzkich 
artystek pp, J. Braunerówny, Z. Guten-
berżanki, C. Loewensteinówny, Messin-
żanki. Poza zespołem łódzkich artystów 
dział wystawy bieżącej wypełniają zna­
komite prace członków warszawskiej 
grupy 12. 

Dział graf ik i reprezentują: Jabłczyń-
ski i Siedlecki. 

Poraź pierwszy w naszem mieście — 
w całym blasku świetności — zaprezen­
towały się prace t-wa „Zdobnictwo pol­
skie", w przebogatych działach bat ików, 
ceramiki, inkrustacji drzewnej, wyt łacza­
nych skór, metal i , haftów i t. d. Ekspo­
naty, znajdujące się na wystawie, prze­
znaczone są na międzynarodową wysta­
wę paryską. 

Wystawa obecna ma zapewnione po­
wodzenie 

W rocznicę z a ł o ż e n i a R z y m u rada m i e j s k a „Wiecznego m i a s t a " n a d a ł a p r e m j e r o w i 
MussoBinćemu godność h o n o r o w e g o cz łonka . 

Na do lne j fotografjć t ł u m y publ iczności w z n o s z ą o k r z y k i na cześć Mussol in lego . 

O T E R M I N O W Ą W P Ł A T Ę P O D A T ­
K Ó W . 

Warsz. kor. „Repub l i k i " telefonuje: 
Wp ła ta wszystkich prel iminowanych 

na r. b. podatków musi się odbywać w 
terminach przewidzianych w specjalnie 
opracowanym rozkładzie, k tó ry dosto­

sowany jest do potrzeb finansowych 
skarbu Państwa i ma na celu zrównowa­
żenie budżetów poszczególnych miesię­
cy. Z tego powodu wiadomości niektó­
rych pism o odroczeniu do późniejszych 
terminów wpła ty podatku gruntowego, 
majątkowego i innych nie odpowiadają 
rzeczywistości. Może być jedynie mowa 
o indywidualnych ulgach dla poszcze­
gólnych płatników, k tórzy znaleźliby się 
w wyjątkowo trudnem położeniu, a bez 
Względna egzekucja należności podatko 
Wych mogłaby spowodować ich ru inę— 
warsztatów pracy. 

B A N K G O S P O D A R S T W A K R A J O ­
W E G O . 

Warsz. kor. „Repub j i k i " telefonuje: 
W dniach 11, 12 i 13 bm. odbywały 

*ię w M in . Skarbu pod przewodnictwem 
p. wice-ministra Czecława Klarnera po­
siedzenia Komitetu Organizacyjnego Ban 
Ku Gospodarstwa Krajowego, na k tórych 
•ostał przestudiowany i przyjęty w osta­
tecznej redakcj i projekt statutu tej no-
w>j instytucj i . 

Wobsc tego już w najbliższej przy-
«zł(::'.<-i Polski Bank Kra jowy, Pań?twowv 
Bank Odbudowy i Zakład Kredytowy 
'"i.-ict małopolskich ulegną połączeniu i 
pędą kontynuować swą działalność w 
jonie nowej organizacji. Powołanie tej 
instytucji do życia jest w ie lk im krokiem 
"aprzoc 1 w organizacji f inansowych za­
ludnień Państwa, samorządów i całcg;, 
*ycia gospodarczego. 

Sfery rządowe zajęte są obecnie upa-
itzeniem osób na naczelne stanowisko 



S t r . 10. „ R E P U B L I K A " . 

^ 9 

Występy Warsz. Żyd. Teatru 
Artyst. 

Dz iś , j u t r o I p o j u t r z e o g . 8 . 3 0 w . 

S E R K E L E 
S*uk. w 3-ch odsłonach fr ^ ^ „ g ^ 

Ilustracja muzyczna I. Szlossbcrga. 

Sztuka ta by!a grana w Warszawie przeszło 100 razy. 

j g j g E. R. KRMlUSKfo, Bda Kamińska 
Z. Turków o r a z

 a l y

s t " s p ó ł 

Anons: 
W poniedziałek premjera: JJ 

66 Moljera. 

D Z I S 
Benefis OIIKI 

niezwyciężonego sportsmana 
zapaśnika ulubieńca łódzkiej 

publiczności 

W dzień beneflsu tajemniczy zapaśnik przedemonstruje swoją 
siłę. 1) Na stalowych piersiach Czarnej-Maski 2-ch kowali 
będzie kuć żelazo ciężkleml młotami. 2) Czarna-Maska w dzień 
beneflsu odkryje s e k r e t y swojego t u r n i e j u Jakim sposobem 

każdy człowiek może stać się s i lnym I z d r o w y m ? ? ? 

Kto zostanie zdemaskowany 

MA Masha ** Czarna Maska 
Śpiewaczek—Grikis 
Petersen—Wildman. 

Sala F i i h a r m o n j l 

Hledzie las **• 1 * 1WM r. • gadz. 
a . i s f pn. 

czołowi literaci nawej sztuki w Falsee 

BRUNO JASIEŃSKI 
TADEUSZ PEIPER 
ANATOL STERN 
wygłoszą zbiorowy odczyt na temat: 

N o w a Re l lg ja 
N o w e S p o ł e c z e ń s t w o 

N o w a E r o t y k a 
— oraz — 

odczytają medrukowane dotąd, najnowsze 
swe poezje, oświetlające te trty przewroty 
w światopoglądzie człowieka nowoczesnego. 

Bilety do nabycia w kasie Fiiharmonjl co­
dziennie od godz. 10 — 1 i od g. 3—7 wiecz. 

P i e r w s z o r z ę d n y 

w Ciechocinhu 
przyjmuje zamówienia na "pierwszy sezon kuracyjny. 
Kuchnia wykwintna pod kierownictwem znanej 
kuchmistrzyni p. Surowieckiej. Obsługa sumienna 

Warunki dogodne. 
Bliższych informacji udziela i zamówienia przyjmuje 

p. Szolc, Łódź u l . Szkolna 8. 

8 BO SPRZEDANIA 
dwa urządzenia gazowni na odpadki 
naftowe, używane, uszkodzone, pro­
dukcja jednego urządzenia około 400 
m. sz., drugiego — 16 m. sz. gazu 
świetlnego. 

Obejrzeć można w Z a k ł a d a c h 
Ż y r a r d o w s k i c h w Ż y r a r d o w i e . 

LICYTACJA. 
K A S A C H O R Y C H m. Ł O D Z I 

. mocy art. 53 ustawy z dnia 19 maja 1920 r. o przy-
tauaowem ubezpieczeniu na wypadek choroby podaje do 
wiadomości, że dnia 23 maja 1924 r. o godz. 10-tej rano 
w Łodzi przy ul. Wólczańskiej Ne 27 odbędzie się licytacja 
ruchomości, należących do Selwer, Unger i S-ka oszaco­
wanych n i zł. 450, składających się z piętnastu sztuk 
materjału bawełnianego „Perikan" po 34 metry na pokrycie 
należnych Kasie składek członkowskich. 

Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od 
godz. 10-tej rano, spis zaś takowych codziennie od 9-tej 
do 1-ej p. p. w Wydziale Egzekucyjnym Kasy Chorych 
(ul. Wólczańska Na 225). 

Lódź, dn. 14.5 1924 r. 
K A S A C H O R Y C H m. Ł O D Z I 

(—) I n * . L. S z u s t e r 
p, o. Dyrektor 

(—) Dr . E d . G l e b a r t o w s k i 
Komisarz 

W ParRu MiejsKim im. St. Staszica 
p r z y u l . D z i e l n e j . 

Drrii 18 maja r. b. (niedziela) od godz. 3-ej p. p. odbędzie się 

KONCERT 
1 ) O r k i e s t r y w o j s k . 3 1 p . . S t r z e l c , K a n i o w s k i c h . 
2 ) T - w a Ś p i e w a c z e g o i m . S t a n i s ł . M o n i u s z k i . 
3 ) O r k i e s t r y P o l i c j i P a A s t w o w a j m i a s t a Ł o d z i . 
4 ) T - w a M i ł o ś n i k ó w Ś p i e w u I M u z y k i „ L i r a " . 

Całkowi ty dochód przeznacza się dla wdów i sierot 
po tragicznie zmar łych w d. 26-go kwie tn ia 1924 r. 

(2 dozorcach i 1 m u r a r z u ) . 

%Jr %M> JL JL A \ r V hód 
4 - o s o b o w y „ S t o e w e r " 

z elektrycznem oświetleniem starter — 1 

ruchu, okazyjnie do sprzedania. 
Wólczańska 243-a. 

Apteka w Łodzi 
poszukuje od zaraz lab później dobrze 
poleconego 

magistra 
lub pomocnika władającego także Ję­
zykiem niemieckim na zastępstwo trzy-! 
miesięczne lnb na stałe. Oferty w adJ 
mlnistracji pod .Magister'. 691—21 

UWAGA: Bufet obficie zaopatrzony. Dojazd do parku Staszica 
tramwajami >fe Ms 2, 7 i 8. 

Wejście dla dorosłych 2 mllj. dla wojskowych i uczni 1 milj. mkp. 
Kilka godzin mile spędzonych przez mieszkańców Łodzi, na Koncercie 

w ładnym parku .Staszka* w znacznej mierze ulży doli sierocej. 

K o m i t e t d o r a ź n e j p o m o c y . 

S p r z e d a m 

piłę taśmową 
800 mm. rolka w przekroją, 

• wiertarKę 
(bormaszynę) do drzewa. 
Stolarnia, Napiórkowskiego ł * I ._ P r z ^ 
Górnym Rynku. 357 

D r . m a d . 

L Waitia 
Choroby wewnętrz­

ne 1 dzieci 
przeprowadził się na 

ul. lUeglelniaiii 31 
przyjmuje od 5—7. 

zegarek damski ze złotą kokardką we 
wtorek dnia 18 b. m. o godzinie 7 1 pól 
wiecz. na ul. Piotrkowskiej róg Andrzeja 

Rzetelnego znalazcę prost się 
o zwrot takowego za dobrym wyna­
grodzeniem. Łódź, ulica Widok te 8 
ftewika. 3576—3 

Potrzebne 
Dr . m e d . 

H. Bergson 
A k u s z e r l a 

I chor. k o b i e c e . 
D z i e l n a 6 . 

T Z L E P O N 1-S4. 
Prayjwmja od 4—5 

do formowania pończoch 
Zgłosić się u B-ci Seidenwurm 
Kilińskiego 87. 

P o t r z e b n a g o t ó w k a 
na dyskontowanie pierw­
szorzędnych fabrykancklch 
weksli (Tow. Akt,) Kto 
chce stale lub Jednorazowo 
dyskontować zechce złożyć 
swój adres w administracji 
dla .Weksle*. 3621 

Sala Tow. i l i f l M M w Muzyki S u S 1 , ! 
Wtorek, 20 maja b. r. o godz. 8.15 wieczór 

lilii Wittlin 
wygłosi odczyt o 

Barbarzyństwie 
w życiu i sztuce. 

Recytacje z poematów starobabiloń-
skich i greckich. 

Bilety w sekretarjacle Tow. Miłośników Mu­
zyki, Traugutta 1 od 6 — 8 wiecz. 

Dr . m e d . 

Południowa Nr. 23 
Specjalista chorób 
skórnych 1 wene­
rycznych. Przyj­

muje od 8—101 pół 
1—2 1 od 4 — 8-

Dr . 

Specjalista chorób 
uszu, nosa, gardła 

1 płuc. 

Pomorska (Średnia) 10 
Przyjm.od g. 12—2 

1 5—7. 
Telef. 27—81. 

Samochód 
ciężarowy 

do sprzedania w bardzo dobrym stanie, 
4 tonowy, 45 P. S., firmy .Bergman*. 
Do obejrzenia Zgierz, ul. 3 Maja 10. 

3616—3 

l i t i d k l 
do sprzedania w bardzo dobrym stanie 
3 1 pół P. S., 2-u biegowy z wolnym 
biegiem. Do obejrzenia Zgierz, ulica 
3 Maja 10. 3615-3 

Dr . 

Tadeusz Faflus 
ordynuje (choroby! 
kobiece 1 chirurgi­
czne) od 15 maja 

w willi .Porno-
rzanka*. 683—3] 

Poszukuj ę 
w 

I 
z wszystkiemi wygodami 

w publiżo parku 
drogą zamiany na 
2 pokojowe niiiesz-j 
kanie w centrum 

za zapłatą. Oferty 
do administracji 

pod „L. S . \ Pośred 
nictwo pożądane 

3610 

Kupno I s p r z e d . 

HOWER w dobrym 
stanie do sprze­

dania Południowa 
30 front I piętro na 
prawo. 3544—31 

Posady . 
nteligentny kawa' 
I ler — kupiec po­
szukuje w śródmieś 
ciu pokoju umeblo-j 
wanego. Oferty 

składać do admini­
stracji .Repubiki" 
sub. W. O. Wl 

3555.* 

Nauczyciela (lki) 
francuskiego-kon 

wersacji poszukuje 
Andrzeja 28 apteka 

3558- " 

Aptekarska uczenica 
na praktykę po­

trzebna. Oferty 
„Apteka* w adml 
nlstracJL 3559—31 

Poszukiwana panna 
(Izr.) do dzieci 

Wschodnia 31 lewa 
of. 1 piętro. 579-21 

Ilody człowiek 
5-clo ki. wy-J 

kształceniem znajo 
mosclą buchalterjl 
roczna praktyka w 
fabryce poszukuje 
Jakiejkolwiek posa 
dy. Of. dla „M.S.-
do „Republikl"-

3642' 

Nauka I w y c h ó w 
CRANCUSKIEGO 
I konwersacji lite 
ratury udziela ru­
tynowana nauczy-
cielka. Wólczańska 
Nr. 98 m. 14. 

3568—2! 

R o z m a i t a . 

Przybłąkał się piet 
czarny, pod brzu 

chem biały. Ode­
brać Kopernika 45 
W. Szmulewlcz. 

3596—2 

Dwa pokoje z ku­
chnią z wszelkie 

ml wygodami zaraz 
do wynajęcia. Wia 
domość: Łódź, ul. 
Piotrkowska M 93 
m 4. 3606—2 

Do wynajęcia budy 
nek murowany 

w śródmieściu na­
dający się na szopę 

skład lub garaż. 
Wiadomość Unger 
Zawadzka 18. 

3611 

Wyścigowa rama da 
sprzedania, ul. 

Piotrkowska Nr. 61 
Paperno. 3626 

Zagubiona dokumenty 

Zgubiono patent z 
marynarką w Ko 

tuszkach w portfelu 
Łaskawy znalazca 
raczy zwrócić patent 
za nagrodą. Zgubił 
Woli Ooldltranc. 

3641 

lakób Czap uczeń 
J szkoły powszech­
nej Nr. 127 zgubił 
matrykułę. 3620-3 

Karol Lleske zag. 
dow. osob. wy­
stawiony przez 

Ces. Nlem. Prez. 
Pol. Państwowej w 
Łodzi z dnia 23-10 
1915 r. ' 609—3 

Prenumerata: Ogłoszenia: 
Młearitezttk. Odastceala da data* ftM.SM sik. y - : • • 1 • * «'p- obliczonych i>« u 

Republika,'! Express Wieczorny Ucznia t.3oo,ooo 

ZWYCZAJNE: mk.So.oCO ze wlerez mlllnietrowylna stroate 10 szpattl.tf Tl IKSCli i: uik.10J.03:) tu wiera. mMirt 
NADESŁANE: mk. 120000 aa w t e m milimetrowy (a* sit. U azpalt). NeKftOLOOi 

trowy (na itr. * izpalti . Zaręczynowe I zaślubin, po te'«icle ms 10 0o1.l«)3. Zoitilel 
I arowe w zip. oi)i\cionycn po urzędowym kursie franka złotego. Zn wiersz wysokości 1 milimetra: W Uikscie 

ft fr. Nadesłane I Nekrologi M j r . Zwyczajne 20 gr, Zajran. o 100 proc. drozoj. Za terminowy druit ogłoszeń adminlslr. ule ouiiuwisda 
: •-. , . : - . . . . .:• Drobne 75.000. Posady 1 poszukiwane 5o,000. Najmniejsze ogłoszenie 75X003 

Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadom. 
Za wydawnictwo .Republika* Sp. x ogr. odpu Marjan Nusbaum-Ołtaazawakl.—Czcionk. „Republiki", Piotrkowska 49.— Tłocznia, Piotrkowska 15.— Redaktor odu. Jan Urbacłi, 
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